
Dwaj Panowie z Opery, czyli 
jubileusze krakowskich gwiazd

Jeden z nich to Franciszek 
Makuch, drugi to Andrzej Bie­
gun. Pierwszy tenorem, drugi 
barytonem wpisywali się 
przez długie lata w dzieje 
Opery Krakowskiej jako jej

> znakomici soliści.
o

Pierwszw z panów obchodzi 
w tym roku jubileusz 45 lat 
pracy, drugiemu stuknęło lat 

i- 35, nic tedy dziwnego, że dy­
rektor Opery Krakowskiej 
Bogusław Nowak poświęcił 
im kolejny wieczór w ramach 
cyklu „Viva Opera'.".

i- A ze przez lala obaj soliś­
ci stworzyli wspaniałe krea­
cje operowe i operetkowe, 
zbierali za to piękne recen­
zje doceniające a to zalety 
ich aktorstwa („swym aktor - 

i stwem zabudował scenę" to 
o Andrzeju Biegunie), a to 

k podkreślające cis comieu 
Franciszka Makucha, i oczy- 

| wiście doceniające ich walo- 
j ry wokalne.

Gościem jubilatów był 
m.in. Wojciech Jan Śmieta-

•? na. śpiewak i wspaniały pe­
dagog, który kształci! i Fran-

ą- eiszka Makucha, i Przemysła­
wa Firka, i Tomasza Kuka.

■ i Katarzynę Oleś-łhadię...

Andrzej Biegun

K; ... ul u i । '.i
ła i Marka Kusi o.

A że obaj ar ty ści zaw sze 
j pozostawali wierni Krakowo- 
; wi, dm-rnd to pre/rócm mm 
j sta prof. Jm-ek M;i]>'hrow>ki. 

wwz.ro im klucze do bram 
! miasta.

Oczy wiście jubilaci wyko 
i nali kilka utworów ze swoje- 
I go t epertuaru: obaj pic o wo- 
: lali m.in. nomu /<• ..Skrz\ pka 

। na dachu", którego w przysz­
łym roku zapowiada dyr, No 

L wak. Ale głownie to występu 
| ; wmio dla nwh. Śpiewali soliś 
: ci Opery Krakowskiej Kata 

[- rzyna (tk^-Blachu. Krystyna 
I Tyburowska. Bozonu Za

•*> '• -L mis z hę ho w -

Andrzej Biegun z kolei cie­
szył się z przyjazdu przyja 
cml z Jeleśni, gd/.w su,- uro 
dził (jego pedagog Adam 
Sz.ybowski mz. meslely, nie 
zyjcn ale n<bardziej zna 
nych a niespodziewanych

-w pizvmw.mii Wiwmy 
z jubilatów, Franciszek Ma 
kuch, który jako fanatyczny 
miłośnik „Wisły" witałjej te 
g cuda mych, /.aprzyjaźnio- 
iiych ze sob«i piłkai ,w : Anto-

> Szymanów skiego, Ka- 
rza Kmieciku. Ihuryka

ski. Krzemy u.w. Firek, 1 o 
masz Kuk. Michał Kutnik 
i Adam Zdunikowski. a Stani­
sław Knapik członek chóru 
< 'prl v. niwhwizwó ęęiw Wi. 
bileusz id lat pracy, w tym 
39 w Operze Krakowskiej 

wraz z. iżrzriwszkicm Maku
-■ic ni przypomniał dawną 
-winku -mmir-aii.

Na zakończenie zbiorowo 
odspu-w;mo..Sto lut", po ez.ym 
pojawiło .-.je wino. b\ wzmesr 
toast za obu „Panów z (>pery,:W. 
ii. wwc iv,nr- Wo-o-wr .c - 
dził gigantyczny tort.
Wacław Krupiński




